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R ę k o p is ó w  R e d a k c y a  nic  zw raca .

R e d a k t o r  p rz y jm u je  od 1 2 —2. S e k r e t a r z  od  6— 8 
A d m in is t ra c y a  o tw arta  od 10 — 4 p o  poi i ód  6—8 

w ieczo rem .

O gło szen ia  p rz y jm u je  się do god ziny  6 w ieczó r . P I S M O  F O L I T Y C Z H E ,  S P O Ł E C I H E  i L I T E R A C K I E .

mieś. kwart, półrocz. rocz. 
Prenumerata: W  kra ju  l .— 3 .— 6 .— 12.—

„ Z a  g ra n ic ą  1.50 4.50 9.— 18—
Z a  zm ia n ę  a d re s u  30 kop.

OGŁOSZENIA: Z a  w ie r sz  petitow y lub jego miejsce 
przed tekstem 40 kc-p. p ie rw sz y  1 20 kop. k ażd y  n a ­
stępny raz, za tekstem 20  k. p ie r w s z y  i 10 kop. n a ­
stępny raz, z a w u d .  żalobr.e po 40  k. W  rubryce  
„N ad esłan e"  w ie r sz  petitowy lub je g o  miejsce l"rb .

Numer pojedynczy 5 kop.
Prenumeratę i ogłoszenia przyjmuje Adm inistracya.

Telegramy.
(Od korespondentów własny oh).

Nowe towarzystwo.
LWÓW. —  Z a w iąz a n o  to w arzys tw o  upię­

kszan ia  miasta.

Wystąpienie posła.
LWÓW.— P oseł Paduch w ystąp ił  z g ro n a  

p os łów  należących do party i n arodow o-dem o- 
kratycznej.

Manifestacye antyczeskie.
Berno Morawskie. —  N iem cy urządzili 

m an ifes łącye  przeciwko czeehom, p ragnącym  
założyć tutaj uniw ersytet czeski.

Orkan.
Rzym. —  S iln y  orkan wyrządził wielkie 

spustoszenia  na całej Sycy l i i .

Wzlot.
Nicea- — ■ Porucznik strzelców B ag u e  u- 

siluUtil wczoraj ran o  przelecieć na aeroplanie 
do A ja c c io  na K o rsy c e .  W  drodze, z powodu 
uszkodzenia aparatu, w y lą f f lw a ł  na w ysp ie  Gor- 
gonn pod l . iyo rno . A p a r a t  potłuczony, lotnik 
jednak ocalał P rzeb y ła  przez lotnika przestrzeli 
w yn o s i  2 5 0  kilometrów.

Choroba arcyksiężniczki.
Wiedeu —  W nuczka cesarza  Franciszka-  

Jń z c la ,  córka  zm arłego arcyksięc ia  Rud olfa ,  29- 
letnia arcyksięźna  E lżbieta W in disch graetz ,  z a ­
padła ciężko n a  rozstrój um ysłow y.

Uczczenie zasług.
Petersburg.— W ielk i K siążę  Mikołaj M i­

chałowicz, prezes ra d y  m inistrów  Sto łyp in ,  G u- 
czkow oraz p osłow ie  w ło śc iańscy  wszystk ich  
frakc* 1 składali życzenia  S ie m io n o w o w i-T ia n -  
szańskiemu, ja k o  gorącem u zw olennikow i u w ła ­
szczenia w łościan. B y l i  poddani nadesłali T iań-  
szańskiemu w zrusza jący  te legram , w którym 
w y r a ' 1 ją mu sw ą  wdzięczność za je g o  dążenie 
do ujrzenia w ło śc ian  w olnym i. N a  t r a d y c y j­
nym dorocznym  pięćdziesiątym obiedzie od dnia 
u a  łaszczenia w łośc ian  obecni byli T iańszanskij  
oraz 17 potom ków  rodu S iem io n o w -T iań szan *  
skicii.

Wystąpienie Guczkowa-
Petersburg.— P ra s a  szetoko om aw ia  w y ­

stąpienie G u czko w a, k tóry  podczas u staw ian ia  
popiersia  C esarza  A le k sa n d ra  i ł  zaznaczył z 
naciskiem , iż s iedem nasty  października je s t  nie­
jako d a lszym  ciągiem dnia dziew iętnastego 
lutego.

Uroczystości jubileuszowe.
Smoleńsk- —  N a żądanie p o l ic j i  w szyst­

kie sklepy w sobotę były  zamknięte. O dbyło 
sic uroczyste posiedzenie ra d y  miejskiej, na 
które jed nak  wstęp dla publiczności został 
w zbroniony. N a  ulicach miasta dyżurow ały  
patrole policyi konnej.

Ekaterynosław. —  W  m ie jscow ym  zarzą­
dzie gubern ialnym  odbył sic oficjmlny obchód 
jubileuszowy, na który przedstawicieli  p ra sy  nie 
dopu.s iczono. N a  ulicach d yżurow ali  pohcvan- 
ci na koniach.

Skazanie redaktora.
Omsk. —  R e d a k to r  jednej z gazet miej- 

scow ych  K ru p o w sk i j  za artykuł, pośw ięcony 
rocznicy 19  lutego, został skazan y  na 3  m ie­
siące więzienia bez p ra w a  zam iany na g rzy w n y .

Ze związku n -r.
Petersburg. —  K o n o w n ic y n  otrzymał w e ­

zwanie  do objęcia  stano w iska  prezesa  g łó w ne j 
ra d y  związku nar. ros.

(Od Agencyi Petersburskie}.)

Petersburg —  Petersburska  A g e n c y a  T e ­
legraficzna  otrzym ała  z różnych m iejscowości 
państw a następujące  wiadom ości o przebiegu u- 
roc, v s t"śc i  z powodu 50-Ietuiego jubileuszu 
uwłaszczenia włościan:

W szędzie w cerkwiach, kościołach, m ecze­
tach i s y n a g o g ach  od p raw ione  zostały  n a b o ­
żeństwa i w\ słane te legram y z wyrażeniem  uczuć 
wiernopoddańczych. W  wielu miastach odbyły  
się procesye, rew ie  w o jsko w e  i rot poc esznych, 
odczyty, z a b a w y  ludowe i przedstaw ienia  g a lo ­
we w teatrach. W yHane zosta!v bezpłatne o b ia ­
dy, broszurki i portrety C esarza-O sw obodzir ie la .  
I '  stóp pom ników C esarza  A lek san dra  II złożo­
no wieńce. P raw ie  we wszystkich gm inach  od ­
był v się uroezj-ste pośw ięcenia  biustów Cesa- 
rza-O sw obodzic ic la , w ystaw io n ych  kosztem w ło ­
ścian. W  zakładach naukow ych  od były  się od ­
czyty  i urządzono przed tawienia. W  niektó­
rych m iejscowościach skróapno karę skazanych 
adm inistracyjnie . W  W itebsku w ten dzień od­
było się poświęcenie  szpitala m iejskiego. W  Brze­
ściu Litewskim  ra d a  miejska W yasygno w ała
15 ,0 0 0  rb. na założenie męskiej i żeńskiej szkół 
haniMUjwych dla dzieci włościan. W  Boryso- 
glebśku rad a  miejska w y a s y g n o w a ła  kom iteto­
wi opieki nad dziećmi bezdomnymi 500 rb. 
i u tw orzyła  w g im n a z ja c h  2 stunendya. W  O- 
r in b m g u  ra d a  miejska p ostanow iła  założyć 
szkole. W  N ow o grod z ie  r. 111. u tw orzyła  o sty- 
pendyńw w średnich zakładach naukow ych  dla 
dzieci włościańskich. W K ingurze  kosztem Lc-  
tunowa zostanie założone muzeum. W  Bieło- 
ziersku p ostanow iono założyć dom zarobkow y, 
a w Kaźniecku gub. saratow skie j postanow iono 
wybud uvać dom ludowy.

P Atersburg. —  W  sali hotelu „R egina"
iidbv* się1 bankiet p rt^ y  stołecznej, w którym ’ 
wzięło mlzial 500  osób. Obecni byli przedsta­
wiciele  p ra sy  zagranicznej.  H on o row ym  prze­
wodniczącym  bankieta zestal w yb ran y  Siemio- 
n o w -T ian sza ń sk i .  Przew odniczy! ( Iradowskij.  
W yg ło szo n o  wiele  m ów i toastów; pomiędzy 
innymi wzniesiono toast na cześć najstarszej

ga z ety  petersburskiej „ S .  Pc tersburger  Z e i t u n g " . 
N a  bankiecie  poruszono k w estyę  pomnika n a ­
ro d o w e g o  na  pam iątkę d. 19  lutego.

O desa . —  Kom itet g ie łd ow y przyłączył 
się  do opinii specyalnej n a ra d y  w sp raw ie  u- 
t rzym an ia  da lekow schodnie j  linii kole jow ej,  w y ­
raził życzenie w y s y ła n ia  ładunków  herbaty  do 
O d e sy  7. K a lk u ty  i postanow ił  w sz c z ą ł  s taran ia  
o przyznanie  ulg w ysy ła ją c ym  ładunki po op ła­
ceniu przez nich akcyzy.

P e t e r s b u r g . - - N a  przedstawieniu jubileu- 
szowem  w teatrze M ary jsk im , na którem od ­
śp ie w a n a  została  op era  „Ż y c ie  za C e s a r z * "  
oraz  w y k o n a n a  kantata  jub ileuszow a, obecni byli 
N a j ja śn ie jsz a  Pan i M a ry a  Fe o d o ró w n a  oraz 
W ielk ie  K s iężn e  i W ie lc y  Książęta .

Petersburg —  P o  nabożeństwie  w cerkwi 
departam entu lo ln ietw a  w sali ra d y  m inister­
stwa, w obecności prezesa  ra d y  m inistrów, mi­
n istrów  spraw ied liw ośc i  i fn .an sów , glów noza-  
rząd za jącego  departam entu ro ln ictw a, posłów  
do R a d y  P a ń stw a ,  sen atorów  oraz w yższych  
urzędników  m inisterstw a sp raw  w ew nętrznych  
odbył się  obchód uroczysty , podczas którego 
wiceminister Ł y k o s z y n  w ygło sił  m owę okolicz­
n o śc iow ą.

Kaługa-— O tw arte  zostały  kursy  wlościań- 
sko-rolnicze kursk iego  z iem stwa gubernial-  
nego.

C h a r b i n — Pod o b s e r w a c ją  lekarską  z n a j­
duje się 3 3 6  tubylców  i 1 1  europejczyków , izo­
low an ych  jest  3 ,  w szpitalu dla zadżumionych 
6 tubylców . Z m a r ło  w ‘ ciągu doby 7 osób. 
Od początku epidemii zmarło 15 0 9  osób, w tej 
liczbie 40 europejczyków .

Teheran. —  V cerkw i konsulatu r o s y j ­
skiego, w obecności urzędników konsulatu, 
przedstawicieli  poselstw : tureckiego, ang ie lsk ie ­
g o  i francuskiego oraz kolonii rosy jsk ie j  od ­
p raw ione  zostało nabożeństwo żałobne za duszę 
zm arłego w Ispahanie  konsula  ro sy jsk ieg o  Bo- 
go jaw le iisk iego . Z w ło k i  zm arłego przewiezione 
zostaną do R o sy i .

Panape (W y s p y  Karolińskie).— A k c y a  w o ­
je n n a  przeciwko buntownikom została  zakoń­
czona w dniu 9 lutego; plemię „d żok aczy"  zmu­
szone zostało do uległości. 1 5  buntow ników  za 
d o k on yw an e  przez nich m orderstw a rozstrzela­
no, pozostałych 426  skazano na zesłanie.

Wiedeń- —  W czoraj wieczorem  powrócił  
v. Budapesztu cesarz  Fran ciszek-Józe f

Teheran. —  N a uroczystem posiedzeniu 
medżylisu, w obecności w yższego  d ucho w ień­
stwa, regent dokonał przepisanej przysięgi i o- 
znajniił, iż za zgodą większości medżylTsu u tw o ­
rzenie gabinetu zostało polecone Sep elu laro w i.

Bruksela —  A m b asad orem  w Petersburgu 
został m ian ow an y  B u i s s e r J f  am basador w W a ­
szyngtonie.

Berlin. —  Dzięki energicznej interw encyi 
am b asad y rosy jsk ie j  N iem cy zezwoliły  na prze­
jazd now ej partyi em igrantów  rosy jsk ich , za­
znaczając, iż pozw olenia  udzielają tylko V  r a ­
zach w y jątko w ych .

Cancale- Podczas zaburzeń, wynikłych 
z pow odu nieporozumień pomiędzy właścic ie la­
mi statków  i rybakam i, w starciu z żand arm a­
mi raniono 20 osób, w tein 2 ciężko. Z a w e ­
zw ano wojsko.

Wiedeń- —  Cesarz  przyjął króla  bu łgar­
skiego, k tóry  dziękował za złożone mu przez 
cesarza życzeń z okazyi urodzin.

Paryż- —  W czora j  d okonano jednodnio­
w e g o  spisu ludności we F ran cy i .

Berlin- —  „N.-D. A llg .  Z t g . "  w y ra ż a  
przekonanie, iż wobec no w ego  m inisterstwa 
francuskiego należy zająć stanow isko  bezstron­
ne. M ianow anie  D e lc a s s T g o  ministrem m ary­
narki nie w yw o łu je  zdziwienia, wobec je g o  po­
wodzenia, ja k o  referenta  budżetu m arynarki.

Tehbran- — D o ko nano  uroczystego o tw a r­
cia ro sy jsk ieg o  konsulatu genera lnego.

Paryż. —  O dbył si(; pojedynek na p isto­
lety pom iędzy dyrektorem  teatru C larti i dz ien­
nikarzem Daudet. Po czterokrotnej wym ianie  
strzałów przystąpiono do pojedynku n a  pałasze. 
Ciarti został ran io n y  w piersi.

Konstantynopol. —  A m b asa d o r  austryac- 
ko-w ęg iersk i  P a l lac ic in i wyjechał do W iednia .

Konstantynopol. —  W  Dżedda sko nsta­
to w ano  4 śmiertelne wypadki zasłabnięć na 
dżumę i 8 na cholerę.

Messyna. — Z arząd  lilia sta zgotował p rz y ­
jęc ie  dla oficerów krążo w nika  „ A u r o r a " .  O bec­
ne b y ły  władze m iejscowe. Burmistrz powitał 
go ści  w imieniu miasta. O dpow iada! k om en­
dant „ A u r o r y " .  O godz. 6 im 30  „ A u r o ra "  
odpłynęła  do M alag i.  L ic z n y  tłum urządził od ­
jeżdżającym  o w acyę .  Muzyka wykonała  hymn 
rosyjski.

Paryż. -  Po posiedzeniu raćly m inistrów 
M onis  zloż.yl w izyty  przedstawicielom m ocarstw 
zagranicznych.

Tokio —  Izba deputow anych . N a c j o n a ­
liści w  ostrych w yrazach  oskarża ją  rząd o p rzy­
jęcie  przez Ja p o n ię  w um owie z A m e ry k ą  pun­
ktu o obowiązkowem  ograniczeniu emigracyi 
robotniczej. O po zycya  widzi w tem ujmę dla 
godności narodow ej.

Berlin. —  „N .-D .  A llg .  Zlg .“ komunikuje:
A m b asa d o r  francuski w Berlinie Cam bon ofi­
c ja ln ie  zawiadom ił ministerstwo s p ra w  z a g ra ­
nicznych o m ianowaniu  C rupp iego  ministrem 
sp raw  zagranicznych . W  imieniu rządu n ie­
m ieckiego zakom unikow ano Caml>on'owi, iż 
Cruppi może liczyć na przychylność  Niemiec, 
które sp od ziew ają  się i p ragną, aby i za 
C ru p p i 'eg o  p an o w ały  takie stosunki, jak za mi­
n isterstw a  P ichon a, stworzenie  których jest 
specya ln ą  za s 'u gą  C a tn b o n 'a “ .

Berlin .—  W  cerkw i przy am basadzie  r o ­
sy jsk iej od p raw io ne  zostało nabożeństwo dzięk­
czynne z pow odu rocznicy w yz w o le n ia  się 
B u lg a ry i  z pnd p a n o w a n ia  tureckiego. Obecni 
byli poseł bułgarski oraz urzędnicy poselstwa.

Berlin. —  W  haflnowerskie j politechnice 
utworzona zostaje  katedra  aeroinechaniki.

B u k a r e s z t - — W  .-bie w y b r a n o  1 1 4 'k o n ­
serw a tys tó w , 7 l iberałów  i 10  k onserw atystów - 
dem okratów .

Londyn.— W  P o rt-S a id  na parow cu  „Don- 
g a la " ,  p rzyby łym  z B om baju, sko nstato w ano  
p odejrzany  w yp ad ek  zasłabnięcia  na  dżumę.

Londyn. —  S ek re ta rz  stanu do spraw  I11- 
dyi hrabia  Crue zach o row ał  nagle  na obiedzie 
u lorda M o r le y ‘ a.

Wiedeń-— „C o rr .  B u re au "  przeczy w ia d o ­
mościom o chorobie arcyk sięc ia  F ran ciszka-  
Ferd yn a n d a .

Paryż.— W  artykule p ośw ięconym  50-le- 
tniej rocznicy uw łaszczenia  w ło śc ian  „ Jo u rn a l  
des Dehats"  widzi w przyjęciu przez N a j ja ­
śn ie jszego P a n a  d ep utatów  włościańskich  oraz 
w m owie G u c zk o w a  d ow ód trw ałości no w ego  
ustroju p ań stw o w e go  w R o sy i .

Waszyngton. —  T a f t  zwołał k ongres  na 
sesyę  n ad zw ycza jn ą.

Berlin. —  „N .-D . A llg .  Z t g . "  z powodu 
reskryptu N a jw y ż sz e g o  n a  imię prezesa rady 
m inistrów, pisze: „W o b e c  n iezw yk łego  znacze­
nia ro ln ic tw a  w życiu gospodarczem  R o s y i ,  u- 
w oln ienie  w ło śc ian  od gm in n ego  system u w ła ­
dania  ziemią, do którego przystąpiono ostatn i­
mi czasy ,  jest z jawisk iem , które powinno 
p ociągnąć  za sobą  nader ważne skutki i 
p ow in n o  stać się w ażnem  i dla  rozw oju  kultu­
ra ln e g o  ludu bo sy jsk  i ego.

K R O N I K A .
K a l e n d a r z y k .

Dziś 2t (6) E leonory, 
utro 22 (7) Stoł . św. Piotra.

Wschód słońca o godz. 6 m 56 
Zachód słońca o godz. 6 m. 00 
Długość dnia godz. 11 m. 04

K alend arzyk  H istoryczny.
21 Lutego  (6 M arca ).

Rokll 1447- K siążęta  O paw ski,  Raeibo- 
ro w sk i i C ieszyński K r ó lo w i  Kazim ierzow i J a ­
g ie llończykow i hołd w  K ra k o w ie  składają.

Roku 1577- Z a  panow ania  K r ó la  S te fa ­
na B atoreg o  T a ta ro w ie  przez R a fa ła  S ie n iaw -  
skiego i Lan ck o ro ń sk ie go  u sk o w ro n e k  z w y ­
ciężeni.

—  Zebranie leśników i rolników Dziś
w lokalu T - w a  artystyczno-literackiego (Fun- 
d u kle jow ska  Ni 10) o godz. i -e j  odbędzie się 
drugie w alne  zebranie członkow T - w a  w za jem ­
nej pom ocy ro ln ików  i leśn ików  z wyższem  i 
średniein wykształceniem . Porządek dzienny c-  
bejmuje: 1) w y b o ry  członków zarządu i kom i­
s j i  rew izy jn e j ,  2) zatwierdzenie preliminarza 
budżetowego i określenie odlicz ;ń na kapitał 
zak ład ow y i z a p aso w y ,  3) wyznaczenie  terminu 
zw ycza jn ych  w aln ych  zebrań r. 1 9 1 1  i do- 
r o c z n e g o fw  r. 1 9 1 2 . )  4) W reszcie  re ferat p. S .  
W ro czyńsk iego  o upraw ie  pługiem p arow ym  w 
K o rd e lów ce . R e fe ra t  ten będzie i lustrow any 
zdjęciami kinematograficznym i rozm aitych m o­
m entów pracy  p rz y jp lu g u .

Oprócz tego na porządku dziennym umie­
szczono wnioski członków.

—  Walne zebranie techników. Dziś w
O gniw ie  odbędzie się  walne  zebranie członków 
klubu przem ysłow o-tech niczm go. Początek ze­
brania  o godz. 6 i pół.

—  Zamknięcie kiermaszu W c z o r a j  o 
g o d z .  l o - e j  w ie c z o r e m  zo s ta ł  z a m k n ię ty  3 -d n io -  
w y  k ie rm a s z  k i jo w s k i e g o  rz .-k. T - w a  d o b r o ­
c z y n n o śc i .  W  d n iu  w c z o r a js z y m  k ie rm a s z  o d ­
w ie d z i ło  b a rd z o  w ie le  o só b .

—  Obiad koleżeński. W c z o ra j  o godz. 
6-ej w hotelu Europejskim  odbył się obiad k o ­
leżeński w ych o w ań có w  instytutu agronom iczne­
go  w Pu ław ach . Z e b ra n i  spędzili kilka godzin 
na ożywionej pogaw ędcę .

OSOBISTE.
—  W c z o ra j  zrana  powrócił do K i jo w a  z 

gub. połtawskiej d ow od zący  wojskam i okręgu 
k ijow skiego  gen .-ad j.  M. Iw an o w .

D R A M A T  N A  T L E  R O M A N T Y C Z N E J  
W czo ra j  w ieczo rem  stojący na posterunku na ulicy 
W o zd w iżeń sk ie j  s tó jko w y B u g a ie w  w szed ł  do m ie­
szkania sw ej  znajomej w  domu Ns 17  i tutaj po 
krótkie j z nią rozm owie, p o b y w sz y  rew o lw eru ,  
w ystrze l i ł  sobie  w  skroń. Śm ie rć  nastąpiła  przed 
p rzy byc iem  Pogotowia.

T R Z Y  D R A M A T Y . E  l in ia  19 lutego w  do­
mu ,\° 20 przy  ul. G o go lew sk ie j  o d eb ra ła  sobie ży­
cie 18-letn a Ó lga  Szw ejsgut ,  ‘ córka zamożnych^ro- 
dziców. W  tych dniach m iał się odbyć slub Sz 
z p. A. T ym cz a se m  d. r8 lutego Sz. spotkała  w  te­
atrze sw eg o  narzeczonego w  tow arzy stw ie  jakiejś 
panny. P o w o d o w a n a  zazdrością Sz. p rz y b y w s z y  do 
domu zam knęła się w  sw o im  pokoju i zażyła tru­
cizny. Dopiero w  kilka godzin [j potem poczęto ja 
ra to w ać lecz już nadaremno.

— Drugi dramat tego draa ro zegra !  się na 
lc p k a c h ,  w  parku Maryjskim. Jak iś ,  n iew y jaśn ione­
go dotąd nazw iska  mężczyzna w  w ieku  lat 30 w y ­
strza łem  z re w o lw e ru  o d eb ra ł  sobie życie. Z n a le ­
ziono przy nim kartkę, z której dow iedziano się, 
że p rzy czyną  śmierci b y ły  nieudatne o p e ra c y e  fi­
nansowe.

Następnie zm arły  informuje, że jest żydem 
i prosi, aby  nie d okonyw ano na je g o  zw łokach 
sekcyi.

— T rz e c i  dramat ro zeg ra ł  się na S z u la w c e  
w jw il l i  K o lczako w ej .  Ofiarą padł dorożkarz, który bo­
jąc się od pow iedzialności za zgin'oną uprząż, na le­
żącą do iego gospodarza , pow ies ił  się.

— Z N A C Z N A  K R A D Z I E Z .  \ Y  sobotę w  
gm achu biura  ad reso w e g o  T a n la ru sk ie m u  sk rad z io ­
no portfel z 20 rb. i w e k s la m i na sumę 6,000 rb.

— Z A T U l / t  IE R Y B A M I .  O negdaj w  domu 
Nb 1 przy  ul. T a ra s o w s k ie j  otruła się  rybam i ro ­
dzina d-ra K aw ie sn ik o w a , sk ład a jąca  się z 6 osób, 
w  tej liczbie sam doktor i 2  służące. Dzięki na 
t y c h in ia s t o w e m u Jw e z w a n iu  Pogotow ia  udało się 
w szystk ich  uratować.

U P R Z \ I A N ! E  I.ODU. Dnia 16 lutego 
zostało w yd an e  rozporządzenie o uprzątaniu lodu 
7łozonego na ulicach. F . a w i e  wt zyscy gospodarze 
d om ów  postarał S i ę  o uprzątnięcie lodu, tyłku 
przed  gm adiattii  p o licy jnym i i miejskimi lód na 
ulicach pozostaje nadal.

— U W O L N I E N I E  Z  W I Ę Z I E N I A .  Onegdaj 
uwolniono z więzienia łu k jau o w ieck iego  studenta 
L jatku w skiego , który odovl 2 letnią karę, na którą 
skazała  go  izba sądow a. L. był skazany za w y k r o ­
czenie przec iw k o  § 102.

- J ś Z T U C Z k  \ Z Ł O D Z IE JS K A  V  sobotę

na Padole 2 złodziei zapom ocą podrzuconego w o ­
reczka okrad ło  Suszenkę  W k ró tce  jednak policyi 
udało się- ich aresztow ać: są to Krtm czlew  i J e ro w y i .

W  Y P A D E K  /  E J .E K  1'R Y C Z K O .śC T A . 
W m o r r j  na placu A leksan d ro w sk im , w  pobliżu d o ­
mu kontraktowego, wskutek połączenia  się drutów  
od e lektrycznośc i zapalił  się s lup podtrzym ujący  
druty. Ogień został ugaszony przez padolski oddział  
straży ogniowej

K R A D Z I E Ż E .  W  domu ,Y« 62 przy ul. 
Funduklc jow spie j  z. mieszkania L isk iw sk ie go  s k r a ­
dziono rotundę w  ar 10* ci 250 rb

O kradziono mieszkania: Uczenki [szosa R a ­
decka o) i G ap o no w ei nraiflBk K ijano w sk i 2 1  r

W  szpitalu A le k sa n d ro w sk im  skradziono Ż u ­
ko w o w i paszport, zegarek i pew ną sum ę pieniędzy.

W  domu AL1 13  przy ul. Base jne j  okradziono 
mieszkanie A r c y m o w ic z a  na sumę 208 rb

N I E S Z C Z Ę Ś L I W Y  W Y P A D E K  W czo ra j  
w  nocy w  domu ,Y ó przy ul. Ju rk o w sk ie j  M. Mirl- 
c/.enko, będąc w  slanif nietrzeźw ym , upadla  na 
>zkło, przecinając  sobie a n e r y ę .  R annej p ierw szej  
pom ocy udzielił f e l e z e i  w  cyrku le  K b ed zk im , po 
czem odwieziono ją  do szpitala  K iry lo w sk ie g o .

Z A M A C H Y  S  'M O B Ó I C Z E  W  domu Nb 38 
p rzy  ul K iry ło w sk ie j  zażvl w  celu sam obójczym  
soli c u k ro w ej  szew c  A.

Na G lu bo czy ey  w domu Nb 60 zażył jakiejś 
trucizny Nikifor K ; p rzyczyną tego kroku była  nie- 
szczęśh w a  miłość.

W  d o m u  .1N2 48 p r z y  ul.  K u z n i e c z n e j  u s i ł o w a ł  
o t r u ć  s i ( 4 E .  łp

W i wszystkich  w yp ad kach  , Pogo tow ie"  11- 
Dzieliło pom ocy, odw ożąc  desperatów' do zpitala 
A leksandrow.skiego.

„O P I E K U N "  Z W I E R Z A . !  Na Lu k janó w ec  
oficer B  przy  p om ocy u ó jk o w e g u j  aresztow ał wo- 
micę Goraszczenkę, który znęcał się nad koniem 
W cyrku le,  podczas sp isyw an ia  protokół u,^ o ficer 
iderzył w o/n icę  w  twarz. Postępek oiicera wuie- 

-■ioifo do protokółu.

PRZYJECHALI DO KIJOWA-
H oirl Conthim iah  pp. Józef Czarno w ski,  oh., 

gub. pod.; S t a m ie ro w , 'a d w .  prz.. z jO d esy : lędrze 
iewski, przedsięb.;  K arae/ .ew ssi ;  Giśsen, adw. prz., 
: M oskwy; K arw an , z W arsz.; T a w c ł  Gnatowski, z 
W ariz ,

Untcl H htdijiiiuka: pp. Rt. K v into, dyr., c ; 
W iszniow czyk. z W ars::. ; K a linow ski,  dyr. e ; K o 1 i - 
faba, adw . prz., z O desy ; l .izogub, rz r. st., z Poł- 

•N-..v; D robisz-Drobiszewski, adw . prz. z ŹYtomie- 
,'a; Gutowski, ob.; B erem ińsk i  dyr. fabr. z Sum ; 
A'odolski, z Petersb.

Hotel Hrmituge: pp. L iso w sk i ,  ob.; O lsz ó w ­
ki; Zapulski, ob.; I.eon lir. I .edóeh ow ski;  Babicki, 
Itr. c.

Hotel F ra n ęo is : pp. Żabo k l ick i ; ' ,W . U laszyn; 
.. Kulczycki , dyr. c M ouasterzyska; I.. Rogoziński; 

ż u ł a w s k i .
Hotel U nwersuh ~ pp. Stefan Kanafojski, ob.; 

B ie c z y s ła w  StaroryDiński, ob.
ł l H d  F ra n cu sk i: pp. .1. Monastyrski, dyr. c.

Luka.
Hotel Rospa: pp. I Ien rvk  A b el ,  z g. polt.; 

\11atol W a s ilew sk i,  z O desy Piotr ludin, z Cliarko- 
y;i; Ja n  Dziewanowski, z Humania; Jan C zepie lew - 
;ki. z Hiun.; K atarzyna  Bieł.-ka, z K a lia r ł j 'ka ;  Karol 
faleski z Poiirebyszcz; S ta n is ła w  F a lęck i ,  z pow. 
>eid.; Henryk W ysokińsk i  z Lublina; Elżbieta G ó r ­
ka, / ! .itińJ; J ó z e f  D ew ine, z g. czerń.; A nn a II- 
zenko; l lu lan ick i Jan  M arkiew icz; l .eoncyusz Ku- 

iria; Jan  Prochacki;  Franciszek K otowicz; W ła d ;  
d aw  Koziński;  L u d w ik  D ąbrow ski;  J a n * R a k o w s k i ,  z 
i. taras/ez.

Hotel San Jłrm o: pp. Easzowicz, d yr  c.; 
lizuch, z W innicy; Pionski, oh., z Sz&petówki; Przc- 
miski, podpułk.;  l.aelinicki, adw. prz., z Połtaw y; 
f lszcw ski;  Znatowicz; Kubyszkin.

W YJECHALI Z KIJOWA.
Hotel C o n tia e n ta l.Jp p  W un sch  do M oskw y; 

Mołdawski do M oskw y; Kokoriekin  do M oskwy; 
Marsza! do W arsz .

Hotel H fadyn inka pp. Riabinin; Z ab ieł lo :  
K a l i ia jcw ; T ro c y n a ;  Smoczyński.

Hotel F n n iła g r :  pp. Bańkow ski,  dyr. e.; Pic-
rier dyr. c . ;_Skala, dyr.i_c.; K riw cun, dyr. e,; Lew i-  
u, dyr. c.

Hotel Fran ęo is: pp. W i l ja m o v s c y ;  l .askie- 
viez; Bilankin.

H otel U nirersal: pp. B a u e r  do O desy; W oj-  
aszczyk do łfó w n ego ;  S tan is ław  lir. C hodkiew icz 
lo Winnicy.

Hotel Francu ski: pp. F iedorow icz , Ostrów, 
som., do M oskwy.

Hotel Rosya: pp. Purw in -H alinow ski do Sze- 
jetówiłi ; l . ic ł iaczew ; Sę p o łu w sk i ;  Michnikowski; 
Kurnatowski; fl lankowicz.

KRONIKA EKONOMICZNA.

Rynki zbożowe. W  ciągu ubiegłego tygodnia 
ta rynkach  kraju  Połu dniow o-Zach odn iego  pano- 
va łe  usposobienie stosunkowo stałe  lecz małoczyn- 
ta; o znaczniejszych tranzakcyach nic s łych ać , za­

potrzebowanie na w y w ó z  n iewielk ie  i dotyczy prze­
ważnie tylko jęczmienia. W  szczególności pszenicę 
n abyw ają  g łów nie  ntiejscow 1 i fm lynarze , przyczem  
tądnją przew ażnie  w\>okicli  "a tunków , średnie zaś 
i nizkie p ra w ie  bez zapotrzebowania . C eny  psze­
nicy w  ciągu tygodnia pozostały p raw ie  bez zm ia­
ny; >oizedają  przew ażnie  spekulanci; na J s ta c y a c h  
kolei Poludnio\,vo-Zachodnich pszenica ozima do 
45 k o p , w  K ijow ie  stacya 1 rb — 1 rb. 3 kop., z 
kistaw ą do"tnlynów' ij'rb. 5 k. Usposobienie  z ż y ­

tem stał” , ceny  w  ciągu tygodnia podniosły  się o 
> kop  ; n a b y w a ją  im y n y  i spekulanci, jest również 
zapotrzebowanie  z ftrlikołajewa do Niemiec, p łacą  
na siaoYiich za dobre żyto fo lw areznc  od 60 kop.— 
Al kop., w ^ K i jo w ie —stacya 66—67 kop.

U sposobienie z ow sem  pozostaje mocnem; 
brak owsa w  okręgach  południowych stwarza z a ­
potrzebowanie z j / a d n ie p rz a ,  kupują również i dla  
kraju P o łu d niow o Zachodniego, gdzie, jak  w iadom o 
był nieurodzaj.

Na stacyach kolei Południow o-Zach odn ich  
o w ies  fo lw arczny  do 70 kop.; na stacyach kolei 
Moskiew ■ k o - Kłj o w  s k o - \V o r o n e !  k i ej fo lw a rc z n y  do 
60 kop., term inow y 02 -63 kop. A K ijo w ie  w y s o ­
kie gatunki do 70 kop., średni 65 kop., fo lw arczny  
now y do 73 kop., s tary nasienny 8 0 —86 kop. Z  j ę ­
czmieniem w  p o łudnio w ych  okolicach kraju w  o- 
statnich dniach usposobienie spokojniejsze, zapotrze­
bowanie  jednak na eksport dość znaczne; jęczm ień 
pastowny,’ od 63 - 64 kop.; ^ s p r z e d a w c y  zachow ują  
się p o w śc iąg l iw ie ,  w o b e c  ograniczonej ilości z a p a ­
su, rachując  na zwyżkę. W  zapotrzebowaniu ję ­
czmień b ro w a rn y  w  cenie 80 -85 kop. na stacyach 
kolei Po łudniow o-Zachodnich  i po 85 - 95 kop. w  
K iiow ie

Z  kukurydza spokojniej ceny pozostają na 
nizkim poziomie do 55 kop. na stacyach, tow ar 
przew ażnie  wilgotny. \Y (M esie  w ielu n a b y w c ó w  
idmówilo p rzy jęc ia  kukurydzy, p rzy by łe j  na stacyę 

O drsa-Port, k tó r ł  zagrza ła  się w  w agonach. Z  przy- 
szłem zbożem dotąd niałoczynnie; w iększych  tr»n- 
zakeyi nie zaw ierano; za p rz y sz łą  pszenicę ptacono 
do 85 kop ; groch  zielony 1 rh 15 kop. 1 rb. 20 
k o p ;  gruch „NYiktorya" 1 rb.; tranzakcyi w  ogóle 
mało.

W  p ołudnio w ych  portach w y w o z o w y c h  pod 
yyływ em  zm niejszonego zapotrzebow ania  z zagrani 
r y  słabiej.  W  M ikoła jowie  z pszenicą i żytem n- 
spale, z pozostałem zbożem spokojnie; pszenica 
girka-u lka 1 rb. 4 kop. j  rb. 5 kop ; żyto 71  kop.,

jęczm ień  75 76 kop. \Y  Odesie usposobienie z
pszenicą nade- ospałe ; pszenica ozima 94 kop .— 1 
rb. 6 kort ; ułka 92 kop. r rb. 3 /, kop., z żytem 
bez zmiany, usposobienie spokojne, ceny  73 — 76’/* 
kop.; ceny  jęczm ienia  s p a d ły  0 2  3  kop.; p łacono
za jęczm ień  p astew n y z m a g a z y n ó w  LYYcr 71 */« k .--  
75 kop. 1 sposobienie  z ku kuryd zą  stałe, c en y  62— 
63 kop — z m agazynów .

Produkcya cukru w r. b. W e d łu g  w iad o m o ­
ści, otrzym anych przez biuro A Yszechrosyjsk iego 
T o w a r z y s t w a  cu krow ników , ilość p ro d u k c y f  cukru 
podczas kampanii bieżącej okre.Aono przez mini­
sterstwo sk arb u  na 117,242,254 pudy.

Z kijowskiego syndykatu rolniczego.
W czoraj w lokalu k ijow skiego  syndykatu  

ro lniczego (południowo-zachodniego T - w a  prze­
mysłu ro lnego! o godz. 2-ej odbyło  się  w p o ­
w tórnym  terminie walne doroczne zebranie człon­
k ów  T - w a .  N a  p rzew o d n iczącego  w yb ran o  p. J .  
G o to w o ja ,  na sekretarza  p. f\. J a k o w le w a .  Po 
w yborach  p re zyd iu m  przystąpiono do od czyta­
nia spraw o z d an ia  zarządu.

W ciągu roku s p ra w o z d a w cz e g o  w d a l ­
szym ciągu b yły  czynne oddziały T - w a  —  m a­
szyn, nasion, h andlo w y, entom ologiczny, labo- 
ratoryum , s tacya  kontroli nasion; w szystk ie  te 
oddziały w yk aza ły  n ad zw ycza j p om yślny  r o z ­
wój, k tó ra  uniemożliwia wszystkim  instytucyom  
pozostaw anie  nadal w dotychczasow ym  lokalu. 
S tąd  też. wyłonił  się wniosek  wzniesien ia  spe­
c ja ln e g o  gm achu dla laboratoryum  i stacyi en­
tomologicznej. W niosek  przyjęto, a stacyę  e n ­
tom ologiczną uchw alono przenieść do n o w eg o  
w łasnego gm achu w M iędzygórzu  p ow  k i jo w ­
skiego.

Oprócz tego pod kierownictwem  s y n d y ­
katu pozostawał szereg  pól dośw iadczalnych , u- 
rządzony«h kosztem T - w a  cukrow n ików . Pola 
te, położone w kilku guberniach ościennych, 
dały  dodatnie rezultaty.

J a k  i za lat ubiegłych, T - w o  w y d a w a ło  
s p e c ja ln y  organ tygodniowy7 ro ln iczy  „Chozia j-  
s tw o " ,  p o k ryw a ją c  je g o  deficyt z wsasnych 
środków .

Z e  spraw o z d an ia  f in an sow ego  dow iedzie­
l iśmy się, że kapitał ob rotow y  i re z e rw o w y  
T - w a  wrynosił  1 0 3 ,5 0 0  rb. T o w a r ó w  w  roku 
spraw ozd aw czym  sp rztd an o  na znaczną sumę 
1 , 1 0 3  tys. rb., os iąga jąc  czyrsty zysk  w kw ocie  
3 3 ,5 0 0  rb.

Z e b ran ie  uchwaliło dokonać następującej 
repa^tycyi zyskó w : na d yw id en d ę  potracono
6^, na kapitał udzia łowy, tytułem g r a t y f ik a c j i  
urzędnikom, w yp łac o n o  4 ,500  rb. N a  kapitał 
z a p a so w y  odliczono 1 ,7 0 0  rb., na p ok ryc ie  zo­
bowiązań n iew yp łaca lnych  dłużników 2 ,0 0 0  rb., 
na  pokrycie def.cytu ty go d n ik a  „C h o z ia js tw o "  
2 ,600 1 b. W reszcie pozostałe  1 6  tys. rb . od ­
liczono na s p e c ya ln y  kapitał za p a so w y .

f u  zatwierdzeniu spraw ozd an ia  f in an so­
w e go  przystąpiono do w y b o ró w  członKÓw za 
rządu , na  miejsce ustępujących, d yre k to ra  s y n ­
dykatu oraz kom isyi rew izy jne j .

Do zarządu weszli pp. A .  T im czenko, W. 
C zern ia jew , J .  B ie ło ko pytow , A . R zep eck ij  i G .  
Eo g acz e w .

N a d yrektora  syndykatu  pono w nie  w y ­
brano p. A .  R zepeck iego .

D o kom isyi rew izy jn e j w y b ra n o  pp. M. 
Czeczulina, A lb ran d ta ,  J .  K u k s in a  oraz A  J a ­
k ow lew a .

N a  tem zebranie zamknięto

R O Z M A I T O Ś C I .
P rsysięg li sm H nm i piękności. Z a b a w n y  pro- 

ceś, w  którym p rzy s ięg l i  stanowili p e w n e g o  ro d za­
ju sąd w  konkursie piękności, ro zeg ra ł  się przed 
kilku dniami w  Londynie .  S k a rż ą c ą  b y ła  bajecznie 
ładna aktorka m is i  E w a  Chaplin, która w ytoczy ła  
p ro ces  dyrek to ro w i teatru H ick sow i z tego p o w o ­
du, że w  rozpisanym  przez siebie konkursie  p ię ­
kności nie przyznał je j  żaunej nagrody.

W e d łu g  przedstaw ienia  zastępcy skarżącej ,  
Hicks rozpisał w  r. 1908 w  „D a i ly  E x p r e s s “ kon­
kurs piękności,  zobow iązując  się przytem  rozdzielić
160.000 koron m iędzy  12 najładnie jszych panien w  
postaci g a ż y  i panny te w ykszta łc ić  na artystki,  
które m ia ły  w y p e łn ić  luki po dam ach teatralnych, 
zaślubionych przez lordów . K o nku rs  c iągnął się 
o czy w iśc ie  bardzo długo. Z g ło s i ło  się do niego
6.000 w spó łzaw o dniczek . H icks  i j e g o  d o rad cy  w y ­
brali z nich 250, z p o ii  ód których znów czyteln icy  
„D ai ly  E x p r e s s “ na podstaw ie  re p r o d u k c j i  fo to gra­
ficznych w  tem piśm ie 50 uznali  za najładniejsze, 
i z tych dopiero w  ostatecznym  w yniku  konkursu, 
Hicks zaangażow ał 00 s w e g o  teatru 12 t ry u m fu ją ­
cych  piękności.  Otóż w  tej g rup ie  pięćdziesięciu 
b y ła  także skarżąca i uczuła  się pokrzyw dzoną, źe 
na nią nie padł w y b ó r  p o m y s ło w e g o  dyrektora.

Miss Chaplin  fa w i la  się sam a na ro z p ra w ie  
w  cudnym  niebieskim kapeluszu i w  czarnej a k s a ­
mitnej sukni, w p ra w ia ją c  w  zachw yt  trybunał, o- 
brońców , p rzy sięg łych ,  czego rezultatem było, że 
H icksa  skazano na 2.000 kor. odszkodow ania .

Prced koroiiamyi -Jerzego Y-go. S p r a w ę ,  któ­
ra od dłuższego czasu za jm o w ała  dzienniki an g ie l­
skie, w  jakim  płaszczu Wystąpi n o w y  król podczas 
koronacyi, rozstrzygnięto ostatecznie. „T im e s"  do­
nosi, że król p rzy w d zie je  płaszcz jednego  ze s w o ­
ich im ienników, Je rz e g o  lY -go , którego k o r o n a c ja  
o d b y ła  się w  dn. 19-m lipca r. i8?r. B y ła  to osta­
tnia uroczystość, na której p rak tyko w an o  pew ne  o- 
bycza je  średniowieczne. Oto p&dczas uczty w  W est 
minster H all dziedziczny zapaśnik kró lew ski ,  Mr. 
Dvmoke, z jaw ił  się w  sali konno, od stóp do g ło w y  
zakuty w  stal i, rzu c iw szy  rękaw icę , w y z y w a ł  na 
pojedynek każdego, ktoby śmiał zaprzeczyć jego  
kró lew skie j  mości p ra w  do tronu. G d y  rę k a w ic y  
nie podniósł nikt, Mr. D ym oke w y c o fa ł  się z sali, 
pi zeprow adzony przez ks. W ell in gto na  i m a rg ra b ie ­
go d ’A n g !e sey  B y ł  to ostatni tego rodzaju epizod 
w  uroczystościach koronacy jnych.

P rzeciw  ioocym strojom  kobiet W  tych 
dniach p o ja w iły  się w  M adrycie na ul icach plfcrw- 
sze e legantki w  re fo rm o w a n y ch  spódnicach, podo­
bnych do m ęskich spodni. W y w o ła ło  to zb iegow i­
sko, a w  końcu groźne aw antury . T łu m  w ro g o  d e ­
m onstrował p rzec iw  o w y m  elegantkom, w  końcu 
w m iesza ła  się w  zajście  polieya. E legantk i m usiały  
ukryć się w  bram ach dom ów  i w  sklepach. K ie d y  
tłum mimo to w y p r a w ia ł  k rz v k : nie chciał się ro ­
zejść, polieya dobyła  szabel i w  ten sposób dopie­
ro zap ro w ad z i ła  porządek.

R E D A K T O R Z Y  i W Y D A W C Y

TOMASZ MICHAŁOWSKI 
ANTONI CZERW INSKL

Drukarnia Polsaa w Kijowie, ulica Kreszciaiyk Nr 3g.
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